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trunku. Z obu jego nóg, obdartych z ciała, sterczały m 0 b iliZ 3 C V 6  ' samodzielni komendanci. Po stosownej przemowie
tylko połamane kości. Barre prosił lekarzy o mor- * * '  komendant krakowskiego korpusu, jenerał kawaleryi
finę, aby mógł na chwilę odzyskać siły i pożegnać Jak już donosiliśmy w poprzednim numerze, Bohm Ermolli, udekorował każdego z osobna, 
się z żoną. epilogiem żawieruchy bałkańskiej, podczas której W  godzinę później powtórzyło się to samo we

Katastrofa kolejowa W Danii: Lokomotywa i rozbite wagony wykolejonego pociągu.

Naoczny świadek katastrofy, budnik kolejowy 
Jochumsen, tak opisuje jej przebieg: „Stałem, jak 
zwykle, na posterunku, gdy usłyszałem dzwonek te­
lefonu, a jednocześnie ukazał się pociąg. Wtem na­
gle rozległ się straszny trzask i w tem miejscu, 
gdzie przed chwilą widziałem pociąg, buchnął ku 
niebu wysoki słup czarnego dymu i pyłu. Przerażony 
pobiegłem na miejsce. Jedna lokomotywa stała na 
torze, druga runęła wraz z wagonami z nasypu“.

Ulustracye nasze przedstawiają rozbitą lokomo­
tywę i wagony wykolejonego pociągu.

Austrya musiała zmobilizować kilka swych korpu­
sów, było ozdobienie krzyżami pamiątkowymi wszyst­
kich tych oficerów i żołnierzy, którzy w latach 
1912 i 1913 czynnie w armii służyli.

Odznaczenie to przyznano także i rezerwistom, 
o ile w tym czasie powołani byli w szeregi przy­
najmniej na cztery tygodnie.

W  ubiegłą niedzielę odbyła się i w Krakowie 
uroczystość wręczenia odznak pamiątkowych tutej­
szej załodze.

O godzinie dziewiątej rano zebrali się w wiel­
kiej sali kasyna wojskowego jenerałowie, sztab

wszystkich koszarach i urzędach wojskowych, ze 
szczególniejszą zaś pompą w kasarni arcyksięcia 
Rudolfa, gdzie stoi jeden batalion trzynastego pułku, 
tak zwanych „krakowskich dzieci“.

Tu przemawiał podpułkownik Kandler po nie­
miecku, tłumacząc znaczeńie chwili, następnie zaś 
jeden z kapitanów powtórzył jego słowa w języku 
polskim.

Uroczystość zakończyła się defiladą.
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Za mobilizację: Dekorowanie krzyżami pamiątkowymi oficerów (u góry) i żołnierzy 13 p. p. w Krakowie.


